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Na środę dnia 28-90 kwietnia L3i5. 

wychodzi codziennie s wyjątkiem dni poświątecz= 
p. ch. Przedpłata kwartalna na poczcie i u listowych 
Ynosi I markę i 80 fen., a z odnoszeniem do domu 
marki | 23 fen. — „Wiarus Polski“ 

Sm 

zapisany jest 
W cenniku pocztowym pod znak. 1 polnisch nr. 123. 

een 
Filie Recklinghausen, Hernerstr. 64. 

W imię Boze za Wiarę i Ojczyznę! | 

Dortmund, Brakelerstr. 2. 

Redakcya i drukarnia w Bochum, ml. Klosterste, ne. 8. — Telef 538. 

Gelsenkirchen, Karlstr, 7. 

Za inseraty placi się za miejsce rzadka drobzego druku 

15 fen., ogłoszenia zamieszczone przed inseratami 

10 fen. Kto często ogłasza otrzyma rabat. == Listy de 
„Wiarusa Połskiego należy frankowat I podaćw 

nich dokładny adres piszącego. Rękopis nie zwracamy. 

+ oo 

Hamborn, H.-Sachstr. 41 Oberhausen, Friedrich-Karlstr. 25. 

— 

| Rodzice polscy! Uczcie dzieci Wa- 
ze mówić, czytać i pisać po polsku! 

Na maj i czerwiec 
Można w każdym czasie zapisywać 

„Wiarusa Polskiego” 
Prenumerata na te dwa miesiące wy- 

Rosi tylko 

1,20 mk. 
dz odnoszeniem do domu ‚28 fenygöw 
Wiecej, czyli razem 1,48 mr. 

roznosicieli płaci sie 70 fenygöw 
Miesięcznie już z odnoszeniem. 

W razie śmierci stałego (przez 3 mie- 
ace) abonenta wskutek nieszczęśliwe- 

fo wypadku otrzymają spadkobiercy 
lego 300 marek, jeżeli śmierć nastąpiła 
lą wierzchu, a 150 marek, jeżeli nastą- 

| Pila pod ziemią, Bliższe warunki otrzy- 
Ma każdy na żądanie od Wydawnictwa 
W Bochum. 

Den a 

Samorzad miejski 
W Królestwie Polskiem, 

Dotychczas mieliśmy bardzo szczu- 
Pie a częściowo nawet sprzeczne infor- 
Macye co do zakresu samorządu nada- 
lego miastom Królestwa Polskiego. Po- 
Niższy artykuł znanego publicysty Bol. 
oskowskiego w „Kuryerze Warszaw- 

skim“ daje dokładniejsze pojęcie o kom 
Pentencyi i zadaniach tego samorządu 
Oraz o przyjęciu go przez społeczeństwo 
Polskie. 

Koskowski pisze p. n. „Od czego za- 
cząć?”: 

— 

Niema nic pilniejszego w chwili obe- 

cnej jak dokładne zapoznanie się z tem, 

do czego powołuje nas tak dawno ocze- 

kiwana i niezbędna reforma. Studyo* 

wanie artykułów prawa nie jest uwa- 

żane przez ogół za rozrywkę, ale teraz 

mamy przed sobą zadanie szczególnie 

wdzięczne; przecież tu chodzi o rolę 

naszą — poważnej części obywateli 

kraju — kierowaniu gospodarką miej- 

ską, która stanowi wybitną część ogól- 

no- kutturalnej pracy krajowej. 

Pospolicie się mówi? że samorząd 

poświęca się zadaniom gospodarczym. 

W/ istocie należy to pojęcie rozszerzyć 

i mówić o zadaniach społecznych, eko- 

nomicznych i t. zw. kulturalnych. Wy- 

starcza zapoznać się z artykułem usta- 

wy mówiącym o kompetency: samorzą- 

du, by przekonać się, że w jego ramach 

pole do roboty jest ogromne. W oczach 

obywatela z Królestwa przyzwyczajo- 

nego do niesłychanej bezczynności za- 

rządów miejskich na prowincyi i do ba- 

nalnej  beztwórczości warszawskiej, 

rzecz się redukuje prawie do pilnowania 

wygłądu zewnętrznego miast i dozoru 

targowego; ale trzeba przecież pamię- 

tać, że to tylko u nas, w naszej sadzaw- 

ce zastoju, tak się dzieje. Nawet w Ro- 

syi samorząd miejski, lubo potężnie 

skrępowany, dał się już tu i owdzie 

wcale nieźle poznać. Cóż dopiero mó- 

wić o miastach na zachodzie! 

W Anglii i w Niemczech miasta pro 

wadzą prawdziwą politykę społeczną, 

przypomnijmy ich energiczną politykę 

mieszkaniową, dzięki której w wielu 

wielkich miastach zagranicznych mieśz- 

kania są tansze niz-w Warszawie, cho- 

ciaż wszystkie materyały budowlane o- 

raz praca robocza są tam droższe. Ta- 

kie dobrodziejstwa, zwłaszcza dia klas 

24 

Walery Łoziński. 

Zaklęty dwór 
Powieść. 

(Ciąś dalszy). 

Juliusz przygryzi wargę. Nie przy- 
Śotował się wcale na podobny wzrot 
Tzeczy, jemu się zdawało, że młoda hra- 
bianka będzie najstaranniej unikała 
wszelkiej wzmianki o zaklętym dworze. 
w którego ogrodzie dała się przecież po 
ejrzeć z nienacka przed kilku dniami, 

a tymczasem ona sama naprowadziła 
rozmowę na ten przedmiot, i najmniej- 

szego wogóle nie objawiala zakłopota- 
nia. 

— Zrobiłem pewne szezegölniejsze 
spostrzeżenie! — przemówił po chwil: 
uliusz. 

_ — Czy być może! — zawołała hra- 
ina, 

Hrabia gwałtownem poruszeniem 
przysunął się bliżej z swym fotelem. 

— Przed trzema dniami spotkałem 
się oko w oko z strachem. 

— ciągnął dalej Juliusz. 

— Vous vous moquez, ruonsieur — 
zawołała hrabina. 

— Mówię najszczerszą prawdę. 
Hrabianka aż podskoczyła z cieka- 

wości, a sam nawet hrabia nie mógł 
wielkiego ukryć zdziwienia. 

— A zechceszże nam pan opowie- 
dzieć to zdarzenie? — ozwała się hra- 
bina, 

— Naichętniej, 

— ‘Ale przedewszystkiem nie bedzie 

fo nic strasznego? — ciągnęła dalej 

hrabina. i 
— Nie śmiałbym przecie trwożyć 

panie. 
— A więc słuchamy — poderwała 

prędko Eugenia. 
— Było to przed trzema czy cztere- 

ma dniami, dziś mamy sobotę, więc... 

— W środę czy we czwartek? 

— W środę. Wybrałem się na małą 

konną przejażdżkę i mimowolnie jakoś 

zapędziłem się ku żwirowskiemu dwo- 

rowi. 

— W dzień oczywiście? — wtracila 

hrabina. 

— W jasny dzień, około jedenastej 
przed południem... 

Tu zawahał się na chwilkę Juliusz, 

nie chcąc i śmiąc się jakoś przyznać, 

że umyślnie podjechał pod parkan ogro- 

dowy... 

— I cóż tedy? — zapytał hrabia. 
Juliusz przezwyciężył się prędko, i 

ciągnął dalej nie bez lekkiego zają- 

knienia: 
_— Nie wiem z jakich przyczyn koń 

mój spłoszył się nagle i skacząc w bok, 

uniósł mie aż pod sam parkan ogrodo- 

wy. Powstrzymawszy go tutaj, nie mo- 

głem poskromić mej ciekawości, i zaj- 

rzałem do środka opuszczoneśo ogrodu. 

— Który oczywiście musiał zdziczeć 

zupełnie — mruknął hrabia. 
— W samej rzeczy zarósł chwasta- 

mi i wygląda raczej na jakiś dziki o- 

step lasu, niż na ogród pałacowy. Po- 

stawszy kilka chwil miałem na myśli już 
wrócić na gościniec, kiedy wtem — 

ciagnat powoli, wpajając bystro wzrok 

w hrabianke. 

uboższych, może przynieść z sobą racyo 
nałna gospodarka miejska. 

_ Gdzieindziej miasta zajmują się n. p. 

bezpłatnie pośrednictwem pracy, bu- 

dują tanie mieszkania, dla robotników, 

urządzają domy pracy. Ochrona zdro- 

wia publicznego stanowi jedno z naj- 

rozleglejszych zadań samorządu, które- 

mu narody cywilizowane poświęcają ol- 

brzymie ofiary. Na koniec polityka ko- 

munikacyjna jest jedną z najciekaw- 

szych stron gospodarki miejskiej, Ta- 

nie i dostępne komunikacye miejskie i 

zamiejskie — to ulga dla kłas robo- 

czych, to możność uniknięcia skupień 

miejskich, to sprawa dowozu produk- 
tów, a zatem to także poważna cząstka 

polityki społecznej. 

Szkolnictwo jest, po stokroć nieste- 

ty, wyłączone z kompetencyi naszego 

samorządu miejskiego, A właśnie jest 

to gałąź, którą rozwinel: nasi Rodacy 

w. Galicyi najszerzej i najumiejętniej. 

Szkoda jest wielka. Ale nie cała tego 

typu dziedzina jest poza obrębem pra- 

cysamorządnej: ustawa mówi o zakla- 

daniu bibliotek, muzeów, teatrów, wre- 

szcie o łożeniu na szkoły. Jest więc tak- 

że coś do zrobienia w zakresie kultu- 

ry umysłowej i artystycznej. 

Mówimy o tem wszystkiem nie dla 

tego, abyśmy sądzili, że całość tak ro- 

zległych robót może być u nas przed- 

sięwzięta zaraz i że powiedzie się nie- 

zwłocznie. Stoją przed nami pilniejsze 

zadanie doraźne wywołane przez wojnę. 

„Chodzi nam jednak o należyte zaryso- 

wanie horyzontów „otwierających się 

przed pracą samorządną. 
Musimy mieć przed sobą, że tak po- 

wiem, ideał gospodarki samorządnej, a- 

byśmy się poznali na rozległości celów, 

do jakich dojść może na tej drodze spo- 

LRT EAE PHIRI TEEN 
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Hrabianka nie spuszczała oczu, i 

najmniejszego nie, objawiała pomiesza- 

nia. 
— Wtem? — zapytała z wybuchają- 

cą ciekawością. 
Juliusz ściągnął brwi i nieznacznie 

wzruszył głową. 
— Na zakręcie zdziczałego, opusto- 

szatego szpaleru zarysował sie jakiś 

cień wyraźny... 

Hrabia podrzucił się w swem sie- 

dzeniu, hrabina głowę wychyliła na- 

przód, a hrabianka aż.zatrzęsła się cała. 

— Za chwilkę — ciągnął Juliusz, nie 

spuszczając oka z Eugenii — pojawiła 

się jakaś postać... 
— Strach?! — krzyknęła hrabian- 

ka. 
_— Strach, ale w najpowabniejszej 

pod słońcem postaci... 
— W postaci młodej, ładnej dziew- 

czyny zapewne? — dorzuciła hrabina 

domyślnie. 
Juliusz skinął tylko głową, zamiast 

odpowiedzi, bo dziwny spokój, niewytło 

maczona swoboda hrabianki, mieszały 

mu wszystkie szyki. A przecież im ba- 

czniej i pilniej przypatrywał się jej twa 

rzy tem silniejszego nabierał przekona- 

nia, że ona a nie kto inny była owem 

szczególnem zjawiskiem w pustym 0- 

grodzie, 
— Więc po prostu była to jakaś nim- 

fa... — ozwała się hrabina. 
— Jakaś urocza sylfida — dorzuciła 

hrabianka z uśmiechem, 
. Hrabia zmarszczył czoło i nic nie 

mówił. J 
Julinsz zabrał głos na nowo nie bez 

pewneśo zakłopotania. 

_ — W samej rzeczy mogła rościć so- 

bie prawo do wszystkich nazw, bo, na- 

łeczeństwo przy wysokim instynkcie 

cywilizacyjnym, przy gorącym patryo- 
tyźmie, przy głębokiem rozumięniu, iż 

nic tak skutecznie nie broni narodu jak 

kultura duchowa i materyalna. ~ ] 

Nigdzie na świecie biurokracya nie 

załatwiła skutecznie podstawowych za- 

dań kulturalnych, W niektórych kra- 

jach pracuje nad niemi już od setek lat 

samo społeczeństwo powołane do u- 

działu w rządach miejscowych. Teraz 

przed społeczeństwem naszem otwiera 

się droga do pracy fundamentalnej. Pra 

śnęlibyśmy, aby ono ją zrozumiało do- 

skonale, aby się wzięło do niej z zapa: 

łem, aby wydobyło z siebie jak najwie- 

cej poświęcenia, talentu i dacha publi- 

cznego. 

Lubo nie watpimy ani na chwilę, że 

niedługo wypadnie nam czekać na zna- 

cznie jeszcze szersze pole do samodzie- 

ine; pracy narodowej, mimo to, a raczej 

właśnie dla tego, oczekiwać trzeba, że 

wyzyskamy dzisiejszą sposobność, aby 

krajowi oddać wszystkie te usługi, na 

jakie pozwałają nam nowe ramy pra- 

wne. Społeczeństwo obdarzone | in- 

stynktem kułtury, nie zaniecha żadnej 

okazyi, aby się dźwignąć choćby o je- 

den stopień wyżej, bo pa nim znaleźć 

może tyłko nowe siły. 

Dla tego wwazamy. za rzecz teraz 

najpilniejszą: szeroką propagandę spra- 

gdy przyi _ wy samorządowej, tak, aby, 

dzie chwila zabrania się do roboty co- 
dziennej, znalazło się życzłiwe i madre: 

usposobienie ogółu, a przedewszystkiem 

znalazły się kadry ludzi uzdolnionych 

do pełnienia obowiązków gospodarzy 

miejskich." 
Koskowski wyrażą dalej życzenie, 

żeby powstał komitet centralny, maja- 

cy obmyślić i skupić te usiłowania w 
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prawde nadziemskiej wydawala sie pie- 

knosci. 
_— 'Ah! — zawołała hrabina z ironi- 

cznym uśmiechem. 
—- Tak dokładnie ją pan widziałeś? 

— zagadnął hrabia. 
—_ Widziatem ją tylko krótką chwil- 

kę, ale rzęczywiście dobrze. 

_ | jakże wyglądała? — zapytała 

hrabianka — brunetka czy blondynka? 

— Jasna blondynka z niebieskiemi 

oczyma — odpowiedział z pewnym na- 

ciskiem Juliusz. 
— To coś do mnie podobna! — wy- 

krzyknęła hrabianka wesoło. 

Na te słowa Juinsz zmięszał się z - 

swej strony . 

— Byłażby to nie ona?! — pomyślał 

w duchu. 
Ale właśnie w tej chwili spotkał sie © 

2 oczyma Engenii i wstrząsł się cały. . 

Były to najwyraźniej oczy owego ogro- 

dowego widziadła. R 

— Osobliwsza historyaf — mruknęła 

naraz hrabina, 

Hrabia w głębokie wpadł Be. 

nie, widocznie jaby gonił za rozwiaza- 

niem zagadki. 
— A jakże była ubrana? — zawo 

lata hrebianka znowu. 

— Nie mogłem wielkiej uwagi zwa” 

cać na jej ubranie, zdawało mi się fe” 

dnak, że miała na sobie błękitną a= — 
kienke. 

— To znowu coś jak ia — zawołała 

Eugenia ze śmiechem. 
— W samej rzeczy — zaiaknal ste 

Juliusz do reszty zbity z toru.  * 
_ Eugenia parsknęła głośnym — śmiem 

chem. & 

Ciąg dalszy nastąpi, | _ 



| teresujace wywody — „przypominają 
| przytem ogółowi, że doba niezwykła 
| wymaga niezwykłej gorłtwości, że stoi- 
| my przed historyi wszyscy, wiel 
| cy/działacze społeczni jak i skromni, że 

naszem dzielnem zachowaniem sie na 
naj zędniejszem nawet połu; złożymy. 

| najlepsze świadectwo, iż jesteśmy w + 
_ 'stocie dorośli „do nowych przeznaczeń 

historycznych. 

| Według gazet piotrogrodzkich wy- 
|. bory: do samorządu miejskiego nastąpić 

mają w czerwcu rb., a działalność in- 
| słytucyi samorządnych rozpocznie się w 
| lipcu rb. 

| 
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| Los „zaginionych, - 
E Wśród różnych przykrości i ustawi- 
|  =znych strosk, które sprowadza wojna, 

nie do najmniejszych należy niepew- 
"ość co do losu, jaki ostatecznie spotkał 

ielu uczestników tej wszechświatowej 
"alkil Wykazy strat można zestawiać 

ero po dokonaniu ogromnych trud- 
i i nie zawsze wykazy te odpowia- 

rypadkom faktycznym. Zdarza 
6 często, że na miejscu ułożone 

kę y gina w drodze, ponieważ wóz 
"ocztowy wiozący:-przesyłkę zapalił się, 

inny sposób uległ zniszczeniu, 
inzenie wykazu strat zależy głównie 

| w pierwszej finii od znanego grubego 
Ben który „matka kompanii”, feld- 

fehel nosi navpiersi. Jeżełi został zabi. 
+), lub wzięty do:niewoli, wówczas uło- 
żenie wykazu napotyka 

b. fradności. 

Najgorzej rzecz.przedstawia się wte- 
dy, śdy wojska muszą:się cofać, bo wó- 
wczas nie. moznavstwierdzi¢, kto zginął, 
ani też: zabrać ze sobą rannych. Nie- 
przyjaciel nie zadaje sobie zwykle tru- 
du, aby stwierdzić nazwiska «poległych 

y nieprzyjaciół, a wówczas zabici zol- 
nierze zanotowani"są.tyłko: jako „zagi- 

* mieni”, Chociaż:towarzysze o-tym lub 
| owym twierdzą z całą sianowczością; 
_ żeszostał zabity, niejest możliwem:urzę 
dowo :to stwierdzić, ponieważ tego ro- 
dzajw świadectwa wykazywały: się czę- 
‘sto nieprawdziwemi, Kio śledzi wy- 

| kazysstrat, ten-wie, zenastepne wykazy 
często prostują błędy dawniejsze, To 

| też złożenie oświadczenia urzędowego 
| przez uczestników bitwy jest niemożli- 
we, chociaż członkowie rodzin sądzą, 
| iż mają najpewniejsze dowody śmierci 
> w ręku. 

Według obowiązujących przepisów 
_ deklaracya śmierci musi nastąpić przez 
/ komendanta pułku lub jego zastępcę 
© przy użyciu pieczęci pułkowych. Ko- 
" mendant pułku odpowiada swoim ma- 
| jaikiem za ewentualne szkody, wynikłe 
| z powodu fałszywej deklaracyi o sko- 
onic. 

Ziad pochodzi; ze tego rodzaju de- 
WkKlaracye może składać tylko wówczas, 
Gdy ma zupełną pewność skonu. Z dru- 

| Sie} strony, jeżeli chodzi o poległych oj- 
"ców rodzin, mogą powstać trudności 
wielkie pod wzgłędem majątkowo-praw 

| mym i familijnym, gdy nie można stwier 
- dzić skonu. 

Z tej przyczyny podnoszono ze stro- 
my rodzin dotkniętych przeciw central- 
memu biuru wykazów ministerstwa woj 

| ny ciężkie zarzuty, co zresztą jest rze- 
"czę zrozumiałą i do wybaczenia, Mo- 

) 2na te zarzuty zrozumieć i wybaczyć, 
"ale mimo to nie są one słuszne. 
|. Kto miał sposobność wzgladniecia 
"w prace centralnego biura wykazów, 
musi być pełen podziwu i uznania dla 

* działalności poświęcających się tej pra- 
| ty bezinteresownie ludzi i dla dosko- 
» nalej organizacyi prac biura. Czego 
można dowiedzieć się o losie, powodze- 

| miu i miejscu pobytu uczestników woj- 
| ny, to tutaj się czyni, W nadzwyczaj 
| celowo ułożonych przedziałach zbiera 
się wszystkie informacye, zawierające 

| wiadomośc: o danej jednostce, aby w da 
| nym razie je przesłać osobom intereso- 
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na ogromne 

„Wobec ogromnej liczby formacyi re- 
» zerwowych i zapasowych trudno dokla 
mame określić oddział, w którym znajdo- 
wał się poszukiwany. Zgłaszający się 

| powinni więc najpierw poinformować 

szkania. Zapytania ma się czynić przy | 
użyciu czerwonych kart podwójnych, 
które można nabyć na wszystkich urze- 
dach»pocztowych. Jeżeli kart pod ręką 
nie ma,.odpowiada biuro-także na zwy- 
kłe listy. Często pożądane sa dla biurą 
informacye-z koła towarzyszy i rodzin. 

Lazarety ogłaszają co pięć dni spra- 
wozdania o świeżo nadesłanych rannych 
i chorych, lub o ich skonie, Zwłaszcza 
lazarety polne i etapowe przy ich go- 
rączkowej pracy mogą popełniać omył- 

1, 

Publiczność musi więc oswoić się z 
tą myśłą, że nie będzie miała dłużczy 
czas o członkach swej rodziny wiado- 
mości, a może nawet nie otrzyma jej ni. 
gdy. Trudności, wynikające stąd, iż | 
deklaracya o śmierci jest niemożliwą, | 
muszą być usunięte ustanowieniem są- 
dowego opiekuna [Pfleger). Rodziny 
zaginionych uczestników waiki otrzyma 
ją wsparcia a po roku należącą się za- 
gmionemu pensyę, W marynarce na- 
stępuje to wcześniej, sdy komendant o- 
świadczy, że śmierć prawdopodobnie 
już nastąpiła. 

Według ustawy cywiłnej ogłoszenie 
skonu następuje, gdy zaginiony w trzy 
lata po pokoju nie da o sobie:znaku ży- 
cia. Jeżełi formalny, pokój nie nastąpił, 
mijają trzy lata od końca roku, w któ- 
rym'wojnę ukończono. 

TKT 

Tępienie much. 
l. 

Juz dawni lekarze zwracali uwa- | kt.ni iad 
ge na związek istniejący pomiędzy | te$9 prospekt nie powiada. 

a ilo- | nasileniem pewnych epidemii, 
ścią much; niektórzy przepowiadali 
lub przewidywali zjawianie się cho- 
rób'zakaźnych w związku ze zwiek- | 
szong iloscig much, które się w 
dawnym roku wylegly. Lecz dopie- 
ro: kliniczne spostrzeżenia i doświad- 
ezalme-badania, rozpoczęte z końcem 
przeszłego wieku, a szezególnie do- 
kładne i liczne prace ostätnich lat 
wykazały niezbicie, że muchy mogą 
być przenosicielami zarazków*choro- 
botwórczych. Dowiedziono, że muchy | 

kar- |. Berno Morawskie, 
‚ niku-czeskim „Lidowe Nowiny' opubli- 
| kowano ogłoszenie 

mogą przynieść zarazki 
bunkułu i chołery. Chantemesse i 
Borel, później'-Ganon, dowiedli“nadto, 
że muchy mogą przechowywać w 
przewodzie pokarmowym zarazki 
cholery przez 24 godzin i 
je następnie z kałem. Podobny u- 
dział much w szerzeniu sie chorób 
zakaźnych stwierdzono przy czerwon- 
ce, durze brzuszhym, zapałeniu egip- 
skim ócz, zakażeniach septycznych, 
dżumie, ospie, błotnicyi róży. Hey- 
ward, Jacob i Klopstok stwierdzili 
to samo przy gruźlicy. I nie tylko 
stwierdzono, że muchy nie kłujące 
mogą być przenosiciełami zarazków, 
ale że rzeczywiście zarażały ludzi. 
Liczne przykłady z odnośnej litera- 
tury przytaczają Breton i L. Bruyand 
w swojej obszernej pracy „Mouches 
non piqueuses et maladies“. Obecnie 
nie ulega wątpliwości, że owady a 
szezególniej muchy są przenosicie- 
łami zarazków i przyczyniają się do 
szerzenia się chorób zakaźnych. Są- 
dzę, że ustanie epidemii cholery 
w zimie przypisać należy w znacz- 
nym stopniu temu, że muchy giną 
późną jesienią z nastaniem zimna; 
ubywa zatem jedna z przyczyn sze- 
rzenia się choroby. 

Muchy w rozmaity sposób pośre- 
dniczą w szerzeniu się chorób za. | 
kaźnych. 
jest 

Sposobym najprastsym 
przenoszenić zarazka chorobo- 
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twórczego przez muchy w sposób | 
czysto mechaniczny, na 
smoczku lub innej powierzchni ciała 
pokrytej obficie włoskami, 
sposób (najważniejszy) 
tem, że mucha wprowadziwszy jakieś 
zarazki do swego przewodu pokar- 
mowego, wydziela je następnie z 
kałem lub wymiocinami. W końcu 7 BVI 

niektóre pasożyty, żyjące w stanie 
rozwiniętym w. przewodzie pokar- 
mowym zwierząt odbywają przemia- | 

łapkach, ; 

Drugi : 
polega na ; 

nę w ciele muchy, a wydostawszy | 
się z tego chwilowego mieszkania, | 
zarażać mogą znów 
ale ten sposób PZ 

Foasmiame RY OOM c zajmiemy dwoma 
wszymi sposo yobraźmy 

Gie 
SIĘ 

SODIE, 

że muchą, która przed chwilą siedzia- 

intefigen- p ła na wydżielinach człowieka chore- } 
| napisa- go na:cholere, lub na bieliźnie zanie-. 

+ czyszczonej temi wydzielinami, zwa. 
lała sobie łapki, smoczek lub'dol- 
ną powierzchnię ciała i siada na 
chlebie, lub bułce, owocach, maśle, | 
młeku lub mięsie, które mamy spożyć, 
albo też siada nam na czole, policz- 
ku, wąsie lub ustach i spożywając 
takie zakażone przez muchę pokar- | 
my, możemy zachorować na cholerę, 
tak samo z powierzchni naszej skóry 
możemy łatwo zarazek chołery do 
przewodu pokarmowego i zakazić 
się. Na takie samo niebezpieczeń- 
stwo będziemy narażeni, jeżeli mu- 
cha w podobnych warunkach, przy 
pomocy swego smoczka wprowadzi 
sobie zarazki cholery do przewodu 
pokarmowego, te zarazki wydzielać 
będzie następnie z kałem, lub wy- 
miocinami, któremi: zanieczyści i za- 
kazi nasze środki spożywcze. 

(Ciąg dalszy nastapi.) 

. Połacy na tułactwie. 
Pismo polskie w Pradze. 

W. najbliższych dniach ma się uka- 
zać w Pradze pismo polskie, którego za 
daniem będzie — jak zapowiada pros- 
pekt komitetu wydawniczego — przed- 
stawiać w istotnem świetle położenie 
wychodźców polskich na obszarze kró- 
lestwa czeskiegos Pismo to ma być 
obrazem niedoli wychodźców i wyra- 
zem poznania -się i zbłiżenia dwóch na- 
rodów: Czechów i Polaków. Pod jakim 
nagłówkiem pismo będzie wychodzić, 

Pierwsze trasporty wygnańców pol- 

skich. 

Prasa czeska zaznacza, iż do poje- 
dyńczych prowincyonalnych miast cze- 
skich przybyło już kilka pierwszych po- 
ciągów z wygnańcami polskimi, wy- 
dalonymi:obecnie z Węgier i Śląska au- 
stryackieso. W Pradze samej wyśnań- 
ców tych tymczasowo nie zatrzymano, 
ani nie umieszczono. 

Galicyjskie egzaminy na Morawach. 

W. dzien- 

prezydenta sądu 
lwowskiego (znajdującego sie tymczaso- 
wo w morawskim Ołomuńcu), że gali- 
cyjskie egzaminy sędziowskie odbędą 
się tego roku na ziemiach morawskich. 
Egzaminy dokonywać będą się w języ- 
ku polskim i potrwają od 10 maja do 
10 czerwca, Egzaminatorami będą o- 
czywiście wyłącznie Polacy. 

Z stran miczystych LEA 

Z Prus Zachodnich, Warmii i Mazowsza. 

Pelplin. Srebrny jubileusz kapłań- 
stwa obchodzą w tym roku, w wtorek 
dnia 27 tm.: ks. kanonik Dziegielewsk: 
w Pelplinie, ks, dziekan Marchlewski 
w Biatutach, prob. Studziński w 
Dzierzążnie, ks. prob. Wisniski w Koś- 
cielnej Jani, a dnia 31 maja ks, prob. 
dr. Michalski w Gdańsku. 

Ks, administrator Lemke z Gdańska 
od kościoła św. Brysidy otrzymał dnia 
22 bm. kanoniczną instytucye na pro- 

Ks. administrator 
przeniesiony 

iry do kościoła św, Bry- 

ks, 

bostwo w Prągowię. 

ako drugi wik 

. Wisła wystąpiła z brze- 
śów iw niektórych miejscach zalała 
pola i taki, « Szl znaczne, 

rzyna, wtorek wieczo- 
spaliła się szkoła w Małym Klińcu. 

robotnika 
się nośą w 

została 

+ 
4 

noća zna- 

Prze wieziono 69 do. 

nenn ZOE «Y 
OZNANSKICC Sb: i 

Poznań, Na zebraniu rady, nadzoń 
czej Towarzystwa ubezpieczeń na ŻY” 
cie „Westy' wybrano dyrektorem W 
miejsce p. dr. Augusta Mieczkowskie* 
go, który z powodu nadwątlonego zdro” 

MNRNĘSTWA: . 

''wia zrzekł się dalszego urzędowania, P- 
dr. Maryana Głowackiego, dotychcza” 
sowego zastępcę dyrektora i członka 
rady nadzorczej. 5 

Buk, Zmiana nazwy miejscowości: 
Utworzona z majątka rycerskiego Do” 
bieżyna w powiciee bukowskim gmina 
Ho groza otrzymała nazwę _ ,,Dobet- 
feld". 

Bydgoszcz. Zamrozone mięso. Ma- 
gistrat bydgoski urządza obecnie 104 
podwórzu rzezalni zakład „zamrażania 
mięsa, aby mieszkańców podczas wojny 
zaopatrzyć w mięso wieprzowe. |W tym 
cely bo''-nie chłodownia odpowiednio 
prz ana... W chłodowni mięso 
przechuwuje się przy sześciu doddziesię* 
ciu stopni zimna i zmarznięte mięso 

można przechować bardzo długo. (W za- 
kładzie zamrożonych zostanie 1500 
świń, W późnem lecie lub jesienią'mię" 
so będzie sprzedawane publicznie, 

Ze Śląska, czyli Staropoiski. 
ch A 

Łagiewniki w Bytomskiem. Górnik 
Białas tustąd, pracujący w. szybie .„Wef* 
such”, został tamże przy pracy 
węgle przysypany i ciężko m 
ny. Stan jego jest groźny. _ : 

Bytom. Biskup z misyi, ks, Franci- 
szek Henemann, wikaryusz: sz 
Kamerunu, bawi obecnie na Górnym 
Śląsku, 

Rybnik, Wydział powiatowy wy” 
zńaczył nagrody dia małych rolników, 
jeżeli zaprowadzą u siebie uprawę roli 
bydłem rogatem  (krowami, wołami): 
Nagroda wynosi aż do 7 marek odka- 
żdej sztuki. } 

Z innych dzielnic. 

11 milionów rubli dla Galicyi, „Ku- 
ryer Warszawski” pisze: Donoszq 2 
Kijowa, że poludniowo-zachodniemt 
komitetowi okręgowemu wyasygnowa- 
no jedenaście milionów: rubli dla ludno- 
ści Gałicyi. Suma ta jest przeznaczo- 
na na zakup kon; i ziarna do siewu.. 

Zasiewy w Królestwie. W różnych 
miejscowościach gubernii południowo” 
zachodnich odbywa się zakup owsa na 
zasiewy dla włościan z Królestwa Pol- 
skiego poszkodowanych wskutek dzia- 
lan wojennych. Ministeryum komuni- 
kacyi poleciło kolejom południowo za- 
chodnim wysyłać zakupiony owies W 
ciągu dziesięciu dni do rozporządzenia 
gubernialnych komisyi włościańskich: 
kieleckiej, radomskiej, lubelskiej 1 war- 
szawskiej. 

Dla jeńców, Czytamy w nr. 88 „Kur. 
Warsz.': Jak daleko sięga współczu+ 

cie dla jeńców, świadczy fakt, że wło- 
ścianie gminy Turowicze, w powiecie 
łukowskim, na zebraniu gminnem u 
chwalili opodatkować się dobrowolnie 
na rzecz jeńców przez złożenie ofiar 
w naturze, Ogółem zebrano 418 sztuk 
bielizny. która przy odezwie pełnej ser- 
ca nadesłano dla rozdania jeńcom — 
polskiemu komitetowi opięki nad jeń- 
cami. 

LER KORSZE EA 

Politwka. 
Sprawa ochrony kartofli, 

Zarząd niemieckiego. zjazdu miast 
dokończył pod przewodnictwem nad- 
burmistrza eksc. Wermutha obrady co 
do kwestyi kartofli Szczególnie waż- 
nem uznano pociasniecie śranicy odpo- 

wiadającej stosunkom miasta między 
mniej zamożna ludnością, dla  którel 
przeznaczona jest publiczna sprzedaż 

reszta mieszkańców. Dalej 
sie koniecznem nie ośraniczyć 

wolneso handlu kartoflami, aby móśl 
zaopatrywać zamoznieisza ludność w 
kartofle, o ile to nie przeszkadza uzy-\ 
skaniu kartofli przez mieszkańców bie” 

Życzy się także, żeby mia- 

kartofli, a 
is 

zdaje 

aly tymczasowe fvlko sprawozda- 

nia co do swych potrzeb, nie mogas 
ile znać miejscowych stosun- 

ków. F 

narazie Sc 

ież — królem Bośni, 

1909 z powodu toczących 

biblioteki naro- 



„enia potrzeb obrony państwowej: 

A 
NIEMIECKIE SPRAWOZDANIE 

URZĘDOWE. 

TBW. Wielka główna kwatera, 26 
kwietnia. 

Na 

Przy Ypern trwały walki nadal, Za- 
chodni brzeg kanału przy Lizerne, o któ 
rym Francuzi twierdzą, jakoby: go z po- 
wrotem zdobyli, jest w naszem posiada- 
niu. Liczba zdobytych armat wzrosła 
na 45, pomiędzy któremi znajdują się 
owe 4 angielskie ciężkie działa. Na pół- 
nocnym zachodzie od Zonnebeke ata- 
kowaliśśmy w dalszym ciągu i wzięliśmy 
do niewoli przeszło 1000 Kanadyjczy- 
ków. Ogólna suma jeńców wzrosła w 
ten sposób o 5 tysięcy, Szczególna 
mieszanina ludów: Senegalczycy, Angli- 
cy, Turkosi, Indowie, Francuzi, Kana- 
dyiezycy, Żuawi, Algierczycy — zebra- 
ni byli na stosunkowo małej przestrze- 
ni, 

zachodzie, 

W. Szampanii na północ od Beause- 
jour odparliśmy dwa nocne ataki francu 
skie, 

Na wzgórzach Mozy zrobiły nasze a- 
taki znaczne postępy. Kilka szczytów 
gör wzięliśmy jeden po drugim sztur- 
mem aż do wzgórza na zachód od Les 
Eparges. kilka set Francuzów wzięliśmy 
do niewoli oraz zdobyliśmy kilka ka- 
rabinów maszynowych. 

„ W lesie przy 'Ailly nie udały się nie- 
przyjacielskie ataki. 
„ W Wogiezach atak nasz doprowa- 
dził do do zdobycia z powrotem Hart- 
mannsweiierkopf. Zdobycz nasza wo- 
jenna wynosiła tu 11 oficerów, 749 Fran 
cuzów, 6 ciskaczy min, 4 karabiny ma- 
s>ęncwe, 

Na wschodzie. 

Kifka słabych nocnych ataków ro- 

Gi 

jua. — 
syjskich w okolicy na północny-zachód 
od Ciechanowa odparlismy. 

Położenie jest niezmienione. 

Najwyższe dowództwo wojsk, 

OCZEKIWANA WIELKA BITWA, 

„Schles. Volksztg.' zamieszcza na- 
stępujący telegram z Petersburga: 
spółpracownik wojskowy dziennika 

Nowoje Wremia Warin jest zdania, że w 
maju wywiąże się na wschodnim terenie 
wojny olbrzymia bitwa w stylu napole- 
ońskim. Bitwa rozpocznie się na skrzy- 
dłach, prawdopodobnie najpierw na le- 
wem skrzydle rosyiskiem, później je- 
dnak przeniesie się do centrum. Ogrom 
bitwy tej nie przestrasza ani Rosyan 
ani Niemców, 

ILE ANGLICY SPOTRZEBUJĄ AMU- 
NICYT? 

Donoszą do Lok, Anz.: Lloyd Geor- 
ge oświadczył w izbie niższej, że An- 
glicy podczas 14 dniowych walk pod 
Neuve Chapelle tyle spotrzebowali a- 
municyi, co w ciągu 2 lat i 9 miesięcy 
wojny południowo-afrykańskiej. Mimo 
olbrzymiego spotrzebowania ‘Anglia po- 
siada dotstateczne rezerwy. Obecnie 
2500 do 3000 fabrvk zajętych jest wy- 
rabianiem amunicyi. 

CAR WE LWOWIE, 

Z Piotrogrodu donosza: Car przyje- 
chał do Lwowa. Na dworcu w Brodach 
powitał go wielki książę Mikołaj Miko- 
lajewi sztabem swym i pomocni- 

Galicvi, Ca- 
1 

728110 Sprawę z wypa 
1 ‚ poczem pojechał z wielk: 

tomohilu do mia 

} general-subert ator 1 

| pojechał car do pała- 
1 611 fen erał.ónbornn f ora 
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dowej, prof. D. Gudi, zwrócił uwase na 
bardzo ciekawy dokument historyczny 
— testament ostatniej królowej Bośni, 
Katarzyny, której zwłoki spoczywają w 
kościele Ara Coeli. 

Oto historya tego dokumentu. _ 
Po zdobyciu Bośni przez Turków, kró- 
lowa Katarzyna schroniła się do Rzy- 
mu, gdzie Papież Paweł II oddał do iej 
tozporządzenia Palazzo Venezia i pole- 
cił wypłacać sumę roczną, 

_ Aby wywdzięczyć sie za tę opiekę, 
krółowa Katarzyna w dniu 20 paździer- 
nika 1478 roku sporządziła testament, 
którym zapisała swoje królestwo Papie- 
Zowi Sykstusowi IV i jego następcom 
ną Stolicy Piotrowej, na wypadek, sdy- 
by jej sturczony syn nie powrócił na 
łono Kościoła katolickiego. Ponieważ 
zaś syn królowej Katarzyny pozostał 
muzułmaninem, prawowitym więc kró- 
em bosniackim, na podstawie wsnom- 
nianego dokumentu, jest Papież Bene- 
dykt XV, 

Walka z Niemczyzną w Rosyi. 

Pisma kopenhaskie dowiadują się z 
iotrogrodu, że odbył się tam ponowny 

zjązd zjednoczonej szlachty, na którym 
wysłuchano referatów o walce z zale- 
wem niemieckim w zakresie przemysłu 
i handlu: Zjazd powziął następujące 
uchwały: 1) O założeniu banku rolni- 
czo-przemysłowego; 2) o zniesieniu 
szkodliwych biur informacyjnych co do 
zdolności kredytowej; 3) o zakazie ob- 
cokrajowcom uczestniézenia w przed- 
siebiorstwach, pracujących dla zaspoko 

4) 
9 zniesieniu wszystkich koloni: niemie- 
ckich w Rosyi i oddaniu weferanom 
oficerom i wszystkich 
£runtöw, będących w posiadaniu pod- 
danych niemieckich i austryackich, z 
wyjątkiem osób pochodzenia słowiań- 
skiośa $runtów ‘Au- 

którzy: przyiel: 

szeresowcom 

oraz wszystkich 
strvaków i Niemców, i 
poddaństwo rosyjskie przed r. 1881; 5) 
9 odebraniu catego mienia nieruchome- 
50 w miestach i wsiach, nalezaces 

Niemców i Austryakéw, z yiatk! 
>, ora 

6 wywłaszczeniu fakieśoż mienia, nale- 18104 1 

zaceso do menonitów: 6) o wyznaczeńiu 

osób pochodzenia słowia 

kar zaı 

Aitsirya 

Bewziecm kroków 

| Wania tox 

tedy, j nawet w 
kazano na osobę poddan 
go lub poddanego jedne 
sprzymierzonych, 

Czas pomyśleć o gazetach polskich, 
które w czasie wojny ciężkie przecho- 
dzą chwile. Kto nakłon: Rodaczkę czy 
Rodaka do zapisania „Wiarusa Pol- 
skiego' podwójną ma zasługę, bo z je- 
dnej strony .poparł pismo polskie, a z 
drugiej uratował może cały dom od 70- 
bojętnienia. Obecnie na maj i czerwiec 
zapisywać można „Wiarusa Polskiego 
na każdej poczcie. Formularz do zapi- 
sania gazety mieści się na końcu trze- 
ciej strony, 

Hóntrop. Zarząd gminy zakupił za- 
pas słoniny. Jak urzędnik gminny ogła” 
sza słoninę tę dostaną mieszkańcy do 
schowania. 

Altenbochum. Śmiertelny wypadek 
wydarzył się w kopaln: Dannenbaum, 
szyb II. Górnik Jan Blaszak dostał się 
pod spadające masy gruzów. Ciężko 
rannego zawieziono go do bochumskie- 
go lazaretu „Bergmannsheil”, gdzie u- 
marł wskutek swych obrażeń. B. był 
żonaty i osierocił wdowę z pięciorgiem 
nieletnich dziatek. 

Koblencya. Oszukańcy w mundu- 
rach marynarskich. Donoszą urzędowo 
z Koblencyi: Zjawili się w Niemczech 
oszukańcy udający członków załogi 
Emden’. Dotychczas jednakże żaden z 
rzeczywistych marynarzy „Emden“ do 
Niemiec nie powrócił. Ostrzega się więc 
publiczność przed takimi oszukańcami, 

Berlin. Znaczne podrożenie papieru. 
Stowarzyszenie niemieckich fabrykan- 
tów papieru powzieło na ostatniem ze- 
braniu, odbytem w Berlinie, następującą 
uchwałę: „Ceny na papier już krótko 
przed wojną nie były w odpowiednim 
stosunku do kosztów wyrobu, wsku- 
ek długiej wojny i wynikłych ztąd sku- 

tków wyrobu papieru, Zapotrzebowa- 
nie zaś papieru ogromnie wzrosło. Wo- 

tel 

„przekonania, na 

LJ po s + 

przez 150 000 niemców w ciązu czterech 

bec tego wszyscy fabrykanci nabrali 

że tylko przez znaczne 1 
' cen na papier, będzie u: 

utrzymać można nadal ten przemysł 
niemiecki." W krótce już zatem spo- 
dziewać się należy znacznego podroże- 
nia papieru, 

Berlin. Konfiskata ryżu. Niemie- 
cka rada związkowa powzięła uchwałę 
w sprawie ryżu. Kto posiada więcej niż 
4 centnary, winien o tem powiadomić 
„Central-Einkaufs-Gesellschaft (m. b. 
H.) w Berlinie do 29 kwietnia. 

PORE LOT OLE Sie a ee ae or r 

Rozmaitosel. 
Kapitulacya. Przemyśl poddał się po 

127 dmiach niepszerwanego oblężenia, 
czyli przeszło po czterech miesiecach. 

Dla porówniania warto przyżoczyć nie- 
co danych o imnych oblezeniach w XIX. 
stuleci. 

Rosyanie bronili Sewastopoła wv reku 
1854—55 przez 347 dmi i stracili pod jego 
wałami około 120,000 żołnierzy (przymie- 
rzeńicy 54,000). Sewastopol nie byt \je- 
dnak ściśłe oblegany i mnial stały dowóz 
żywności t posiłki od strony lądu. 

Podczas wojny francusko-niemiecknj 
1870 i 1871, roku, Paryż mający 406,000 
załogi na 80 kilom. obwodu, byt oblegany 

miesięcy. Szirasburg z 23,000 załogi ob- 
legato i zdobyło 45,000 niemców. Belfort 
z 12,500 firancuzów, bombardowany w 
ciągu półczwartą miesiąca przez 25.600 
niemców, poddał się dopieru na rozkaz z 
Paryża, po wszczęciu rokowań Dokoj0- 
wych. Natomiost Metz, do którego chro- 
nila sie 18. sierpnia 1870. r. cala armia 
francuska 173,000 żołnierzy, poddał Się 
Już 27. października t. roku. 

W. Plewnie, 
i już 

iwierdzą, za 

osopami 
120,000 Rosy- 

z dni 144. (sierpień— 

nie bedacei 

tniego dnia turcy, 
di się przemé i usitowa 

bleżn odpar- 
aay 
DWU 

| Port. Antara mw rokm 1905., mają 

pończyków, bronił się przez 11. miesięc: 
Przez, ostatnich 7. miesięcy był odcięty 6 
świata. 
IEC Ee Ro tad WE SDE INR PIS 

słatnie wiadomości. | 
POŻAR KOŚCIOŁA W RAWICZU. 

Jak donoszą gazety, w niedzielę ra’ 
no o godzinie 2 wybuchł pożar w koś 
ciele ewangelickim w Rawiczu, Z ke 
ścioła pozostały gołe mury. Pozar po 
wstał podobuo przez nieostrożność pod 
czas pracy blachnierzy. 

ANGIELSKI PAROWIEC ZATONĄŁ * 
Genewa, 27 kwietnia, Francus 

kie pisma donoszą z St. Guenole, że 15 
mil na wysokości Penmarch znalezione 
łódź, która prawdopodobnie pochodzą 
od zatonionego parowca angielskiego. - 
ANGIELSKA FLOTA NA! MORZU 

PÓŁNOCNEM ? 
Kopenhaga, 27 kwietnia Ka- 

pitan pewnego parowca duńskiego w po 
bliżu wysp Faróer spotkał flote angiel- 
ską, która 2 wielkie trzyzaglowce gwal 
townie ostrzeliwała i zatopila, Były to 
podobno okręty norweskie, wiozące pra 
wdopodobnie kontrabandę. 

Za druk i nakład: „Wiarus Polski”, 
Verlagsgesellschaft m, b. H., Bochum. — 
Odpowiedzialny za redakcye w zastep- 
stwie: Antoni Brejski w Bochum. 

i: t pa 

s. 

czenia druhów: 

można porzednio nabywać 
holzstr. u p. Suplickiego, q Bilety 

Dzieciom wstęp wzbroniony. 

bezdomnych w Dormund! 
Towarzysiwo gimnastyczne „Sokół* Dormund L 

urządza w niedziele, dnia 2 maia 

na sali Zwierzyńca (Tierpark) w Dortmundzie, ul. Lessingstr. ====== UNE oo 
sag” przedstawienie teatralne na bezdomnych ug 

na które wszystkich Rodaków i Rodaczki jak najuprzejmiej się zaprasza. I 

PROGRAM: 
m 1)Prolog. 2) „Chrapanie z rozliarw, komedya w jednym akcie przez M. Chrza- 
u - owskiezo; 3) Ćwiczenia drużek; 4) „WWiesławć ezyli wesele w Krakows- 

Kiem, operetka w jednym akcie przez Brodzińskiego, muzyka Ostrowskiego; 5) Ćwi- 

Początek punktualnie o godz, 6 wieczorem, otwarcie kasy o godz. 5. 

w Dortmundzie u p. Pańczaka, ul. Oester« 
ul. Rheinischestr. i u p- Józefoskiej, ul. Nordstr. 

Cemy malejse: | miejsce 2 mk., II miejsce 1,50 mk., III miejsce 1 mk., galerya 50 i 

Zarząd Tow. gimn. Sokół, Dordmund L 

m 4 

Podczas przedstawienia nie wolno palić | 

— 
Wi —, if = it it IE= E wje 

zu | mm 377 4 

Z powodu, że mnie zawezwano pod 
broń a moja żona jest chora, zmuszony 
jestem sprzedać 

Skład kolonialny | 
zaraz w bardzo dobrem położeniu 
przy wielkiej fabryce i kopalni i wiel- 
kiej kołonii, zamieszkałej przez Po- 
laków. 

Fr. Vatheuer 
H.-Marxloh, Dahistr. 52. 

POSTBESTELLUNGSFORMULAR. 
Ich bestelle hiermit bei dem Kaiser 

lichen Postamt ein Exemplar der Zei- 
tung „Wiarus Polski“ aus Bochum (Zei- — 
tungspreisliste für 1915 Seite 513) 
für das II, Quartal 1915 und zahle an 
Abonnement und Bestellgeld 2,22 Mk. — 

2 dzielnych 

czeladników krawieckich 
przyjmie zaraz 

Ksawery Jeskowiak 
w Habinghorst, ul. Kronprinzenstr 94 

Obige 2,22' Mk. erhalten zu Haben, 
bescheinigt 

den Zz a 

„DZY 
RE en 

nr ne een m nen. 
ET a NEN PP, Kaiserl. Postamt.. „ , 

e “ 



"Bochum" 
Hintand Tow.gosp. Stun, 

VEUSU, Dorstenenst, 20 

BRINKMANN 
Rejwięk | pajstar, interes obuwia. 

Obere Marktstr, 14. 

) “ Brückst.ö2 tg. 

f RTEWKE | 

r Mugeo Hubkhort,sreikl 
ssożywczą, ul, Kojejowa. 

"Bottrop 

DOM TAPET 
me i ‘Feleton 445. 

farby, luki, pezdzła. 
|GLEMENS SCHMITZ 
| Wyszymk isprzedaż 

lingers"; Casa Stary rynsk | 

Th Feusorj, Almarıt 4 
| wycięcia skór, hdi. skór. skór, 

"Dom kawy | masła 
lk. Seb dak Sebi 

‚ Altmerkl m. Prospersiy. 15 
Do ka 1 zbo- 

, żowej LE mh 

| dnieka Glickaal 
o6ttrop, Gladbeckerstr. 

KRZEM tow. 
s. telimer 

| Piekarnia Parowa, 
igi Ss TEA 
A 

4 M Kuki. 
bo właściciel A. 

tygara, fajki, laski, parasels. 

shad zegark, | ia. Białych 
10 Kansastrasse 

Tanl warsztat pi e AA BĘ 

‚Kari Paul, lansosit, I. 
tow. stalowe 2 ae 
wersztet reparac. ie ceny, 

| BOTTROP-EIGEN 
R. Berkel, tow. manafakt, 
białe, welniane. 8° 8%, rabat 

tam qówwia Tg Hegeaan 
Ę = wyj ać , własny syst. 
E | rabat. Warsztat roperacyjny, 

mMmowary spożyweze 

; Sehneidera Konsum lawarowy 
a on 

4 
5 

5 
E 
2 

| 

Fi 

| Dro feria en Linden. 
‘str. 15, likiery u Poznania. 

IMES pg 
D.ob. Bavaria Essenerstz. 28 

E. GROSSE & 
Hochstr, 74, Zegarid, & st, 

arsztat ropar., zest, usług. 

BER - 
Skład mob W. 

Horsterstr, 126-128, 
Na życzenie ms edplaig, 

1308, WILHELM,  kołowce 
Ba; maas, do szycia. 

CASTROP | 
i. Argieb Münstersir.3Fetog. 

Carnap | 

|| DORSTEN | 

Tow. cza 
Schneidera tow. 

, 23. Her- 
vest A 
Hesowinkel, | 

[Dbz-ficeck | 
B Pietach, Kaiserstr. 359 

niodlara- tapicer 

J.Breuise, Kelssratı. 385 
Dem obawia, warsst rep, 

i Dez.-Laar | 

d NTEWEFIA SZL rom konka: 
Fiorastr. 28 paw tn usł. 

Jos. Bitger?, skład obuwia. 
Emscherktittenstr. 16, 

Ki VOM ENA neośnictwo.Ia 
ebkied, Restelna obeługa. 

Bist. Theeten Keen t 02 
F. Kerkhoff, Kaiserstr, 124, 

Zegarki i towary złota, 

rzeźnictwo. — 
M Lalz Neustr. 1. 
Znane spec. z rzetelności 
Hind sków, M.Moses 
Neustr. 35. wszetkie ar- 
tykuty szewskie, 

Win Mrakombeorg. 
Neustr. 66. artyk, męsk. 
pee czap. par. biel, 

5 Sadrawski, isla 68 86 

far! | HANS, tów 1 twin 
Mottstenasse mmr. At. 

C. Körzel, Bruchstr.28. kol. 

Fried, Uphefi Grabenstr. 63. 
techn. dentyst mn. rset. ual. 

Ghuwie F. Austen, Stosiervtz, 
1. Filia: Frohnhauserst. 1. 

Picie: 
Adelkamsa „W 

Najtańsze źródłe zakupna! 
W domachtowarowych, kozę, polecaja sig w tym s 

r mmm 
artyk, drog,. chem, bandaże. 

Krajowe i pozagran. wina. 

HAMBORN 

Zegarki Jakutsch 
Jsgesretr. 24, 

Wart. zegarki. tow. złote. 

nen Fahrraghaus 
kirekst.2. wereri. reperacji. 

BR Bat, Affeste. 44, iryzysr 
dam. Imesk.w. wyr.z włos. 

JAK, VOXBRUNNER 

{ ElCKEL | 
B. Frye, dom, eb. Kaiserstr.1 

Pijcio Bimmebracha 
żytmiówiię Kickel. 

[ERLELW. | 

ron. rg. ec | 
Apostelste, 6, 

BL. Hansen, Apostełstr, 10. 
Jak Möllenbeck, tow. kolon, 

| Joh. Kammerschaid. ; 
u Schützenstr. 10. tow. | 
fl man. kon. ok. 5pr-rab. ® 

Nagrobki telef, 139. 
opraw. grobów. 

Hugo Lauer Duisbr. 143 
Ok. nin. za got. rabat. 

ródeł zakupna. 

Joh. Kolilgo, rzeź. Haupst. 22, 
tietosndrster, EICHSRSCHSLIO 

Kath. Hülsnana, Hauptet. 57 
tew. hai nazion. cannes i pares 

Jes. Hiitenkamp, Hubertat. 10 
bandel win i likierów. 

B.Frya, Hauptstr. 160 rze- 
tel. wel. cur heine 

Welnberga u; Nanuicktur 

Bi HÜSEHR. Sin rer Witheimstr. 16 

E. Grine Ww. seg. tow.siete 

JĄ LINDEN } 

R. Laubrunn skład skér 
wersztąt ohuw „Fortschritt“ 

f LEITHE | 
M. Jäger r: Schuler. 12 

tow. koloniaine i krotkie 

J. Breldenbach, 

pogrzeb, furmański pz i SCORE RET tow, wejsć, 
Wi fowary koło- i modna, konteke, rebotnicza 

See Bra z nn [Geisk Haverkamn | 
. krótkie, białe, w 

wyrób fart. M, Schwarz. —— rs nern un. P- 
Droger. medye. C. Leichifuss | > Wilhelm 108, 

koniak, wine Hkiery F Bei tow, biało i 
Fotegr.Enlionzieben, Kats.10 | manułaktax, Polska usługa, 

W. Hünch, tow, krótk. białe 

|] CARL GRAVE § 
| tow. apeżywcze 

Berakerd Gahiem 
Gem sbawts, Ewaidstr. 58. 

T Gelsenk.-Hüllen | 
Ant. Ballesfeld, Hedwigstr. !9 
gkład trumien. wiehee itd. 

Jos. Jacobs, Kaiserstr. 63. 
Zegarki i towary złote. 

B. & 6. Hirmana 
wein, Emscherhiittensiz. j : Ewaldstr. 37. — piece, 

F. Bolly, tow. — = - „Gladbec Ka masz. Ge pianie | zpezęky dom. 

i woła, Eimsoberhültenstz.1 kpieka „Bißckäuf“ pomie- Suład skór 
i kolejami ko- [ Dig. -Meiderioh "] | pelntazemi. m. Behmitten. Jos Kklapdor| 

Hein. BABA er dom tow. Wolfsłasi Kaiserstr. ® korts.kol.masz. Ewaldstr. 94 

RSA Slblazamo"ne A, | pojujększy noras bolal, h ber regen m 
pow u Orłem. | HHOSSA site omy. 

cae Zaklad fotograf. Elisabeth. AG aj tę : 
Des spoży wczych W, KOON. RR 

Gebel, Kronprinzenst. A | A, |azihond, Hachsit. 42, | Fr is, Uanmeis, Poststr. 12. 

Dinsiaken skład mebli | trem F Binkefent, kapel. czapsk, ECKERTa — KONSUM 

fabryka 
: ef SEA 

K ró 

Dom mebłi poś. P. Ska- 

Adler Apotheka „>... 
er 

Garb, iskład skór | 
| wycięc. sprz. szew. J. 
Bieskmana, Eving.20-22. 

§. Stahl rzeznictwo Bahn- 
hofstr. 12. znane rze- 
telne spec. tanie ceny. 

Herm. Cohen,  fleusir. 
| pace dla panów i ehlope. 

ezelka garderoba _ robotnicza. 

E HANI & €8., som tape. 
ha szy 4. pań! dzieci. Tanie w. 

H D buwia, 
ANBnIMEISIER Lippe. 5-7 

Qdwóz towarów 

kolonialnych towar. 5 

Koński vom zak kup Najbliższe składy w 
Horsterm., Steele, Kray, Rotfkans, 

ee 

SEC WERTEN NE COAL ARE DZT AE Mo Se 

parasol, Hochstrasse 88. 

Kaiserstr $2 

Aug, HOpp0 że tys 
tabaka, papierosy, ey gars, 

tajki, laski, parasolki 
Kolektor toteryjny. 

p dom s 
Mathäde Hlaiworm cysinych 
gorzetów, Kaiserstrasse 35. 

Ei. HA punnpp eee ena 
skład zeg., tow. złot. | srebrn. 

J.Krüsch res. 
strój i towary modniarskio. 

Matthäus wa, mar- 
kolonialne. Kaiserstr. 42, 

_Pilia Rentforterstr. 10. 

H.Brögneif, rest. haiserst?.d. 
FE. Tückmantel 

Dom tow. Bór, najwięk, 
dom spec. w miejscu szkła 
porcelan. i sprzęt. dom. 

van Ahlen, zegarki, to- 
waty złote, Kaiserstr. 10. 
warszt.repar. gwarancya 

Wimmer, hand, nasion i 
kw.żyw.iszt. wieńc.i buk, 
Bahnhofstr. 6. Tel. 1057. 
Friedr. Kerstholts 
Najwiekszy dom specy- 
alny modn. ubiorów dia 
panów ichłop. Hochstr.13, 

H.Borgmdiler, ogniska,piec, 
m. dopr. Rentforterstr. 19. 

IA Erwig, kapelusze. 
czapki, bielizna, krawaty, 
parasole. Fochstr. 55, 

Markenstr. 12, Tow, kel, 
tuszes,, wina, kon,, ram. 

K. Kiótor, Alleestr, 45. 
Towary kelon, i tłuszczowe 

Geschw. Winners, a. ski, 

Dom ciate — Reparacye 
1, Tummel, Devenstr, nr, 15. 

PETER HAAS, rzoźnik 
Devenstr, mr. 85. 

Ta obkiad. Najtańsze ceny 

po eI 

eninge 
Skl.kosz.Sohnitzier Bhnhfst,6 

-Horsi-Emscher 
H, Berghera, skład skór 
Burgstr. 6 i Devenstr, 26, 

w. HETIENS Sn sprzed dem. moi 
i! Szybkie zełowanie. t+: MARXLOH | 
Otto Blame Alleestr. 83 si elerst 
tow. Selene sprz. dom. E. Küsikel Gw — 
itech, moch. Sins be-iert. | znane rzet. naftad. ceny, 

rzeźnik He: 
H.-Obermarxłoh A Knlasehild site pany Ma 

Farbiernia - Liebermann. 

E, Peiner a KATHS ic ae Ba la 
. mane rzetelna usłaga, 

na nn wunyst tow. amt Gehr. Rotthäaser, towary 
kolon. tłuszcz. Dzkłstr. 7. 
Oontral-Automant, 

Wirmy te polec. się 

Rs EN om 
MERKE 

m Henkeier eae coal 
tow. fut- kapelusz., czapki 
i parasole, 5°, rabatu. 

J. Ai taco 

Aebenbachs pe peer 
dy: TWE sins 27. 

BH kniei 
Mernhranswein = 
|Brenmerei, 

J. Weiss Moltkestr. 23. 
tow. Ketersal | or 

Fr. REBEL i: 
leczy choroby, Reckling- 
kausen. ul. Martinistr. 13 
Godziny przyłęć w ponie- 
działek i czwart. od 9-4'l,. 

[ STERKRADE | 
J. Horns, Stełaprinkste. 13-15 

porcelanewe tow. sxkiane, 
i krótkie, zabawki, Tou, cony 

d. d. TREE ię er UB. 

ać 

pika 
Ogniska, piece, maszyny do 
prania, 
mprzęty 6 i kuchen. 

Br. Fa ża: 
S- Harttiel- Weselstr. 312, 
kołowce, masz. do szycia 
sprzęty dom. i kuchenne. 

Apteka Victoria 
naprzeciw rest. Heckmann, 
usk. wszystk. recepty kesowe. 

Picie tytuiówkę x gorzelni 

Kicker & Gallen 
Spec.:Steinalteri jałowcówka 

With. Wagener drog.i tow, koł. 

K, Terstappen, piek. icukier. 
Henriettenstr. 8, Weselerstr. 
107s, Kalfmannstr., K.-F-Str. 

WW, HOFFMAN 
piek. i euk. Weselerstr. 78. 
Osdziennie świeże pieczywo, 

MA Boekmemı, nejst, 
dom obuwia, Weselerstr.140, 
unan, rzet, najtańsze cony, 

Fahienbrock, skór.,Friedrst.12 

a ten 

Rane 108 
piekarnia i tow. koloniał, 

| WESTERHOLT., 1 

Otto Breker ; 

Brogsrya Blick AU! Aug 
Schmidt sprzedat wina 
rumu, araku  keniaku, 

Val, GTEKKO occa wieza 
Ubiory dia pań i panów, 

I. Mienast, fotografi 
Kaiser Wilhelmstr, 801, 

Bom oduwia Paliken With. str. 
najtań, najlep, źródło sa kup, 

Lohmann, rpzzęty dom.i kweh 

Borna, Stetten dom obuw 
wyc. skör.ren. Bahnh. 65 

J. Stotien, dom obuw. p- 
kos. Włas. syst. rabat. 

| Walsum-Altenrade || 

Drogerya R. Mattmann 
___ Weselerstr. Od. __ 

ere SS 

Geschw. Rickem 
Weselerstr, 15, tow. manufsk, 
krótkie, białe, wełn. rzet. ust 

a Aptokaimdustrie ¢ 
5 R. WERKHAUSER 8 
2 K. Wilhelmstr. 256. Teiet.855. ® 

Geschw. J oseph 
wodzą” białe, krótkie, ro 

aiser Wilhelmstr. 309. 

A. Reetz | Kamer wit 

7 
#4 Marxloh. Kaiser an Wikolmoś 81 

Rud. Richter, stroie, tow. 
białe, krótkie i wełniane- 

Magazin „z. Pfau“ 
Kapelusze damskie, męskie, pa- 
rasole, bielizna, krawaty it. d. 

J. Busen foto. przy koś, katol, 

HOERDE 

Aug.OGbtjon, rest., Hochofenst, 

D.logt ski.shör. Chaussee.21 

Sarzeiy dom. i kuchenne 
fow. kolonialn. i Uuszcz. 
Znana rzetelna usługa! 

K. Deppe, Kirehetr. 31. 

Emsinghoi itow- manufakt- 

| Hawm Sein Gomze- 
manufaktur-i konfeck. 

NEUMUHL 
‘Joh Sackel powoźnietwo 
sktad piwa w butelkach 

With. Melters Lehrer- 
str. 19. tow. man- iwel 
Okazawca nin. 5°) rabat. 
Lee GE ECO LAO WEI RT 

königsharger dem. tow, 
tow. man. koni., ob. 
Pols. usł.. najt. ceny. 

Hi. Brali, szewe, HochstP. A. 

Helnr, Fehmer, h. nasion, 
Rentforterstr. 11, we i 
sztuczn, bukiety : wieńce, 

Bom ehuwia Mass 
wielki skład, najtańsze ceny. 

Handel skór wsz. przyb, szew. 
W. „. Mittelstr. 4. 

Pet. Bieckmana, Holte- 
nerstr. 110. tow. żela 
kol. masz. do pr-i wy- 
w każd. cen. 5°lo rabat 

CZW 

3, Behänzer, rzeźnik 

| Walsum- Altenrede | 

8, Hisken Provinzialsir. 201 
sprzety dom.i ku-chenne 

f Witten. 1 
Fahrwinke! proszek do prania 

[PIEKARNIE | 

Fr. Ruwe, Eickel, 
Wszelkie gatunki chieba 
edstawia bezpłatnie w dem 
Artyk, ‚petyweze, 

A, Brune, Hsrneńska fabry 
ka ehigba, Wszelkie gatum 

ki ehleba cędziennóc świeże 

I ISLS ASD MOT ER TT 

m Guytoimiey ie kiówzy anonsujg w Fe „Wiaruaa reinigen pe wolujge się przy sakupnie na „Wierusa Peishtege.“ 
* 

2 
=
 

—
 

= 


